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Uczniowie klas trzecich podczas zajęć 
KOŁA POLONISTYCZNEGO napisali 

swobodne teksty o nadchodzących świętach. Oto 
marzenia, wyobrażenia i oczekiwania naszych 

uczniów związane z tegorocznymi
Świętami Bożego Narodzenia:

Marzę o wspaniałych i miłych świętach. Razem z mamą będziemy ubierać 
choinkę w kolorowe łańcuchy i bombki. Mama i babcia zrobią pyszne potrawy. 
Podzielimy się opłatkiem i złożymy sobie życzenia. Czekam na wspaniałe prezenty. 
Mam nadzieję, że spełnią się moje marzenia.

Nikola Żurawik, 3b

Moje tegoroczne Święta Bożego Narodzenia będą udane.
Na pewno przyjedzie cała rodzina. Każdy przywiezie różne dania. Jak zwykle na 
główne danie będzie czerwony barszcz z uszkami. Nie zabraknie opłatka, którym 
będziemy się dzielić. Ja na pewno będę Świętym Mikołajem, bo zawsze przebieram 
się i rozdaję prezenty. Bardzo się z tego cieszę. Po kolacji będziemy śpiewać
piękne kolędy. Na koniec pobawię się z rodzeństwem. Cieszę się z nadchodzących 
świąt.

Nikola Zacharewicz, 3a



Wyobrażam sobie, że w tym roku Święta Bożego Narodzenia będą najlepsze 
ze wszystkich. Choinka będzie ciemnozielona i żywa. Na stole wigilijnym 
postawimy tradycyjne potrawy: karpia, czerwony barszcz z uszkami, pierogi z 
grzybami oraz ruskie. Będzie opłatek. Na stole będzie biały obrus, a pod nim 
sianko. Zasiądziemy do stołu, gdy pojawi się pierwsza gwiazdka. Po kolacji 
pójdziemy do kościoła na pasterkę. Wrócimy do domu i pod pięknie ozdobioną 
choinką znajdziemy prezenty. Rozpakujemy podarunki, a ja wręczę mojej rodzinie 
własnoręcznie wykonane kartki świąteczne. Chciałbym, aby te święta spędzone z 
całą rodziną były wesołe.

Filip Żurawik, 3a

Z niecierpliwością czekam na Święta Bożego Narodzenia. Przyjedzie cała 
rodzina i będziemy jeść uroczystą kolację. Potem będziemy łamać się opłatkiem. 
Następnie przyjdzie Święty Mikołaj z wielkim workiem prezentów. Marzą mi się, 
lalka i gry planszowe. Chciałabym, aby tegoroczne święta były niezapomniane.

Agata Pieróg, 3a

Tegoroczne Święta Bożego Narodzenia będą wspaniałe. Jak zwykle 
ozdobimy choinkę bombkami, lampkami i innymi ozdobami. Nakryjemy stół 
białym obrusem. Ugotujemy różne potrawy. Przed kolacją podzielimy się 
opłatkiem, a potem usiądziemy do stołu. Później przyjdzie Święty Mikołaj. Święta 
Bożego Narodzenia będą wspaniałe.

Sandra Borysewicz, 3c



Zawsze marzyłam o tym, by mieć swój 
pokój. Przez dłuższy czas mieszkałam z bratem. 
Byliśmy jeszcze mali i wtedy mi to nie 
przeszkadzało. Z czasem jednak zaczęłam 
rozumieć, jak dobrze jest mieć własny kąt. 
Pewnego dnia rodzice zadecydowali, że robimy 
remont naszego domu i na piętrze powstaną 
pokoje, z których jeden przypadnie właśnie mi. 

Cieszyłam się bardzo i z niecierpliwością przyglądałam się wszystkim 
pracom, które towarzyszyły powstawaniu mojego gniazdka. Po kilku 
miesiącach pracy powstał mój pokój. Jest dla mnie bardzo ważnym 
miejscem.

Wiktoria Regulska, 4a

Moim marzeniem, od kiedy pamiętam, 
było dostanie małego, własnego kotka.

Zanim się jednak ono spełniło, każdego 
dnia rozmyślałam, jaki mój kotek może być: czy 
będzie wielobarwny, czy będzie posłuszny i czy 
będzie się ze mną bawił. Moi rodzice wiedzieli, 
że kocham koty, lecz powtarzali mi, że trzeba 
się nim opiekować i muszę do tego jeszcze 
dorosnąć.

Pewnego dnia, gdy wróciłam ze szkoły zobaczyłam u siebie w 
pokoju małego kotka i w tej chwili spełniło się moje największe marzenie. 
Był on dokładnie taki, jakiego sobie wymarzyłam.

Aleksandra Skwara,  4a



Kiedy byłam młodsza moim marzeniem 
było mieć żółwia . Długo prosiłam i 
namawiałam rodziców, żeby go kupili. Ale 
oni nie bardzo chcieli się zgodzić, bo to duży 
obowiązek i trochę kosztowny. Lecz ja byłam 
uparta w swoim postanowieniu. Nazbierałam 

część pieniędzy. Gdy powiedziałam o tym rodzicom, zgodzili się. Wtedy 
pojechaliśmy do sklepu zoologicznego i tam wybrałam akwarium, 
potrzebny sprzęt, jedzenie, no i oczywiście, żółwia. Jak go zobaczyłam od 
razu się w nim zakochałam. Chciałam od razu go zabrać do domu. Był 
bardzo malutki. Mam go do dziś. Opiekuję się nim z pomocą mamy.

To było moje największe marzenie, które się spełniło. Zawsze warto 
wierzyć w marzenia.

       Oliwia Pastwa, 4a

Moim marzeniem był wyjazd na tropikalną wyspę ,która znajduje się 
pod Berlinem. 

Zafascynowała mnie telewizyjna reklama dotycząca 
„Tropical Island’’. 
W Internecie odszukałem wiadomości na jej temat. 
Zaciekawiły mnie atrakcje, które oferowano na 
tropikalnej wyspie, np.: ekstremalne zjeżdżalnie, 
atrakcyjne morze południowe z plażą, bujny las 
tropikalny, ogromny basen z rwącą rzeką, spadającym 
wodospadem oraz jacuzzi, wspinaczki,  trampolina i 
rowery wodne. Wszystko wyglądało niesamowicie. Niespodzianką była 
więc dla mnie informacja o wyjeździe tam z rodzicami. 

I tak oto spełniło moje marzenie. Było super i nigdy tej wycieczki nie 
zapomnę.

Natan Adamów, 4a



W grudniu odbył się konkurs na „Stroik bożonarodzeniowy”,  
którego celem było: kultywowanie i podtrzymywanie tradycji  
związanych ze świętami Bożego Narodzenia, edukacja dzieci w zakresie 
poznawania obyczajów, symboliki i znaczenia świątecznych elementów 
związanych z obrzędowością ludową, pobudzenie aktywności twórczej, 
rozwijanie i kształtowanie wyobraźni plastycznej. 

Do konkursu zgłoszono piękne stroiki, 11 grudnia 2012 roku jury w 
składzie: A. Jarmołowicz Pieróg, A. Gibka, V. Konefał wybrało 
najładniejsze prace. Przy wyborze prac zwracano uwagę na oryginalność 
kompozycji, estetykę, wykorzystanie materiałów naturalnych, wkład 
pracy oraz samodzielność wykonania. Konkurs cieszył się dużym
zainteresowaniem, o czym świadczy ilość prezentowanych kompozycji, 
które można było podziwiać w holu szkoły.

       



W konkursie udział wzięli następujący uczniowie z poszczególnych klas:

grupa 0a – praca grupowa: Kacper Rozmiarek i Filip Oleszkiewicz, 
                  Maria Krumin;

klasa 1a – Dominika Filipiak, Krzysztof Weilandt, Oskar Zawadzki, 
Wiktoria Lewandowska, Nikola Łuczyńska, Tomasz Kardaś, 
Sandra Bytnar;

klasa 1b – Natalia Staroń, Mateusz Stacewicz;

klasa 2a – Daria Żurawik, Mateusz Wybraniec, Kamil Olejnik,;

klasa 2b – Michał Traczyk, Kamil Krumin, Maciej Sałdak, Tomasz 
Ociepa, Agata Wielgus, Borys Łuczyński, Patrycja Poznańska,   

                  Oskar Karwacki;

klasa 3a – Kamil Gwóźdź, Julita Żurawik;

klasa 3b – Roksana Abramczuk, Agnieszka Gaura, Natalia Kranc, Daria 
Bytnar, Patryk Zduńczyk, Miłosz Kondraciuk, Mateusz 
Krzyżanowski, Adam Oniszczuk, Krzysztof Żurek, Kacper 
Zaremba, Natan Wroniewski, Wiktoria Lewandowska, 
Krzysztof Kochanek, Jakub Wrzeszcz, Nikola Żurawik, 
Wiktoria Mikstorowicz, Wiktoria Lewandowska;

klasa 3c – Aleksander Zioło, Wiktoria Zioło, Mateusz Wikiera;

klasa 4a – Aleksandra Skwara;

klasa 4b – Angelika Sarnowska;

klasa 5a – Paweł Olejnik;

klasa 5b – Adrian Mikstorowicz;

klasa 6a – Sara Olejnik;

klasa 6b - Aleksandra Lewandowska, Jeremi Baran;



W kategorii klas 0-3 nagrodzeni to: Tomasz Kardaś, Jakub Wrzeszcz, 
Patrycja Poznańska oraz wspólnie Kacper Rozmiarek i Filip 
Oleszkiewicz. 
W kategorii klas 4-6 nagrodzeni to: Aleksandra Skwara, Aleksandra 
Lewandowska. Uczniowie wyróżnieni to: Wiktoria Lewandowska, 
Kamil Gwóźdź, Paweł Olejnik, Maciej Sałdak, Julita Żurawik. 

Gratulujemy! 

Oto wywiad Młodych Dziennikarzy z jedną z nagrodzonych osób:
Młodzi Dziennikarze: Jak się nazywasz i do której klasy chodzisz?
Aleksandra Skwara: Nazywam się Aleksandra i chodzę do klasy 4a.
M.Dz.: Jakich materiałów użyłaś do wykonania pracy?
A.S.: Główny surowiec to papierowa wiklina. Inne materiały to farba, 
tiul, gałązki drzewa iglastego, dekoracyjne gwiazdki i klej.
M.Dz.: Gdyby ktoś zaproponował Ci 1000zł za ten stroik, co byś 
zrobiła z tymi pieniędzmi?
A.S.: Za część kupiłabym sobie gitarę. To, co by mi zostało, 
przeznaczyłabym na przyszłoroczne wakacje.
M.Dz.: Dziękujemy.



Młodzi Dziennikarze przeprowadzili 
wywiad z osobą odpowiedzialną za 
świąteczne prezenty – Św. Mikołajem.

Młodzi Dziennikarze: Mikołaju, czy lubisz dzieci i dlaczego? 

Święty Mikołaj: Tak, bardzo lubię dzieci. Szczególnie za to, że potrafią być 

uprzejme, uśmiechnięte i radosne.                                                                                            

M. Dz.: Święty Mikołaju, czemu ubierasz się na czerwono?

Św. Mikołaj: Czerwień, to moja ulubiona barwa. Kolor czerwony kojarzy mi się z 

ogólnie pojętą miłością, a szczególnie z miłością do dzieci.

M. Dz.: Mikołaju, co chciałbyś dostać pod choinkę?

Św. Mikołaj: Nie interesują mnie rzeczy materialne. Chciałbym, aby dzieci na 

całym świecie były grzeczne i pomagały we wszystkim swoim rodzicom.

M. Dz.: Dziękujemy.



płacone 
na granicy
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zoologiczny 
w skrócie 2
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wody tafla lodu 3
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4
Numer 

Identyfikacji 
Podatkowej 5

przysmak 
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6
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do włosów 7
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z Adamem 
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zachodu do 
wschodu słońca 10

przeciwieństwo 
do „nie”

11

dziura w ziemi
12

zwierzęcy król 
dżungli

13

Każdy kto do 
07 stycznia 2013 r. 

dostarczy 
do pani Agnieszki 

Szymańskiej poprawne 
hasło krzyżówki,

weźmie udział 
w losowaniu nagrody, 

którą jest
wywiad.



Hasło listopadowej krzyżówki 
to „LIŚĆ OPADA” lub „LIŚĆ OPADŁ”.

Z poprawnych rozwiązań Młodzi Dziennikarze, 
wraz z opiekunem panią A. Szymańska, wylosowali 

zgłoszenie Mateusza B. i przeprowadzili z Nim wywiad.

M.Dz.: Jak się nazywasz i do której klasy chodzisz?
M.B.: Nazywam się Mateusz Bernat i chodzę do klasy 4b.
M.Dz.: Które pytanie z krzyżówki było dla Ciebie trudne 
i kto pomógł Ci na nie odpowiedzieć?
M.B.: Pytanie, które sprawiło mi trudność to „lepszy niż nic”.
Podpowiedź usłyszałem od wychowawczyni kl. 3c,
pani Danuty Piekarzewicz.
M.Dz.: Hasło, dzięki któremu z Tobą rozmawiamy to 
„LIŚĆ OPADA”. Liście jakich drzew podobają 
Ci się najbardziej i dlaczego?
M.B.: Najbardziej podobają mi się liście klonu. Mają one 
kształt rozłożonej dłoni i są na fladze Kanady.
M.Dz.: Dziękujemy.



Raz niegrzeczny Kuba z Łodzi 
zepsuł bratu samochodzik.
Potem tacie tak dla hecy, 
porozwalał jego rzeczy.

Siedział w kącie tydzień cały, 
choć był jeszcze trochę mały.

Straszy mama rózgą w święta,
ale Kuba tylko stęka.
Myśli sobie przecież Święty 
wszystkim dzieciom da prezenty.

Mama błaga, prosi, krzyczy,
lecz Kuba się z nią nie liczy.

Gdy prezentów przyszedł czas, 
samochodzik dostał brat. 
Kubie RÓZGA się dostała, 
taka była nauczka cała. 

Zofia Dobrzaniecka, 6b   


